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Dokończenie ze str. 1
- Pewnego dnia odebrałem telefon z pytaniem, 

czy nie chciałbym sprawować opieki medycz-
nej przy castingach do YCD. Podobno ktoś mnie 
polecił - opowiada Kamil. - Szybko podjąłem 
decyzję. Pomyślałem, że może to być naprawdę 
fajna przygoda! Teraz wiem, że było warto. Pierw-
szy casting rozpoczął się 5 stycznia w Teatrze 
Muzycznym Capitol we Wrocławiu.

Przybyło na niego mnóstwo osób. Zresztą 
podobnie było później w Krakowie i Poznaniu - 
kontynuuje mieszkaniec Ostrzeszowa. - Ludzie już 
od wczesnych godzin rannych czekali, aż otworzą 
teatr. Widziałem tę radość, kiedy zaczęto wpusz-
czać do środka - piski, krzyki. Każdemu zależało 
na tym, aby jak najszybciej wypełnić formularz 
zgłoszeniowy. Potem rozdawano numerki, mło-
dzi tancerze podchodzili do kamery, był to tzw. 
precasting. Na drugi dzień odbył się już normalny 
casting (nagrania typowo do programu), przeszła 
do niego tylko część osób. Uczestnik miał tylko 
minutę na to, aby pokazać jury swój taniec. Naj-
pierw jednak musiał opowiedzieć coś o sobie. 
Zapamiętałem szczególnie jedną z rozmów, trwała 
40 minut. Chłopak mówił o swojej pracy, a że pra-
cował już w 39 zakładach, to miał o czym opo-
wiadać. Na koniec podsumowanie i decyzja juro-
rów, czy dana osoba przechodzi dalej. Casting 

zakończył się późno w nocy. Trochę przerwy 
i o czwartej rano ruszaliśmy już do Krakowa. Jeśli 
chodzi o tancerzy, to niektórzy prezentowali się 
naprawdę świetnie. Byli laicy, ale też i prawdziwi 

zawodowcy. 
Byłem tam głównie po to, by udzielać pomocy 

medycznej. Przez cały czas obserwowałem 
uczestników. Wśród takiego tłumu zdarzały się 

omdlenia, zasłabnięcia. Jeden z konkretniej-
szych przypadków to omdlenie z chwilową 
utratą przytomności, ale poradziliśmy sobie 
z tym. Urazów na szczęście było niewiele - tan-
cerze byli przygotowani, większość to profe-
sjonaliści, związani z tańcem od x lat, mistrzo-
wie świata. Udzieliłem też pomocy medycz-
nej członkowi jury. Bez wątpienia podczas tych 
castingów zaprezentowano najwyższy poziom 
tańca ze wszystkich edycji - opowiada Kamil. 
- Ludzie, którzy nie dostali się we Wrocławiu, 
przyjechali spróbować swoich sił do Krakowa. 
YCD bardzo łączy. To jedna duża rodzina, tam 
każdy z każdym się zna. Wszyscy podchodzą 

do siebie z uśmiechem. Panuje serdeczna atmos-
fera, nie ma „pan, pani”. Nieważne, czy jest to pani 
prezes w wieku 60 lat, czy uczestnik, który ma 
lat 20. wszyscy zwracali się do siebie po imie-
niu. Duże wrażenie wywarły też na mnie osoby, 
które na co dzień widujemy w telewizji - Patrycja 
Kazadi, Michał Piróg, Agustin Egurrola…, to bar-
dzo sympatyczni ludzie. Cieszę się, że mogłem ich 
poznać. 

Podczas castingów Kamil nakręcił także filmik 
dla swojej mamy, która niedługo potem obchodziła 
urodziny. Widać na nim nie tylko znane osoby, ale 
także przypadkowych ludzi, którzy składają jej 
życzenia urodzinowe. Trzeba przyznać, że to bar-
dzo oryginalny i sympatyczny prezent. 

Z Krakowa Kamil udał się do Poznania, na 
końcu odwiedził Warszawę... 

A. Ławicka

Dokończenie ze str. 1
Angelika Kurek z Oświęcimia
Wioleta Szadkowska z Potaśni
Stanisław Komorniczak z Pustkowia
Józef Wolny z Kobylej Góry - KRYTA 

PŁYWALNIA OCEANIK (dla każdego kar-
net o wartości 50zł, odbiór - Ostrzeszów, 
ul. Kąpielowa 4)

Maria Jagielska z Doruchowa
Małgorzata Kempa z Ostrzeszowa
Karolina Cal z Bukowicy
Wioleta Stasierska ze Skarydzewa
Marek Falis z Ostrzeszowa - KAWIAR-

NIA OCEANIK (dla każdego karnet o war-
tości 40zł, odbiór - Ostrzeszów, ul. Kąpie-
lowa 4)

Ewa Soból z Ostrzeszowa
Monika Nowak z Doruchowa
Maria Mikołajczyk z Ostrzeszowa
Robert Pokusa ze Szklarki Przyg. - 

PROFI (dla każdego zestaw produktów fir-
mowych - odbiór w redakcji)

Małgorzata Baraniak z Torzeńca
Zenon Drzazga z Bobrownik - ZAJAZD 

OSTOJA (dla każdego talon na konsump-
cję o wartości 100zł, odbiór - Kozły 5a, 
przy krajowej „11”; tel. 608 778 632)

Katarzyna Dukiewicz z Ostrzeszowa
Joanna Maciejewska ze Szklarki 

Myśln.
Stefan Janicki z Marszałek
Bogusław Stempniewicz z Ostrze-

szowa - TO i OWO (dla każdego talon 
o wartości 50zł - do odbioru w firmie, 
Ostrzeszów, ul. Sikorskiego 18 - plac 
Stawek)

Helena Kozłowska z Grabowa - ATE-
LIER URODY (Zabieg oxybrazji warto-
ści 200zł, do odbioru w salonie - galeria 
Borek)

Wiesława Fluder z Ostrzeszowa - TUL-
CON (nagroda niespodzianka, do odbioru 
w firmie, ul. Kościuszki 20)

Stanisław Mikołajczyk z Marszałek 
- SKLEP ODZIEŻOWY MAR-KUS (talon 
o wartości 200zł, do odbioru w sklepie, 
Ostrzeszów, ul. Powstańców Wlkp. 7)

Jadwiga Niechciał z Ostrzeszowa - 
STRUKPOL (bon o wartości 200zł, do 
odbioru w firmie, Ostrzeszów, ul. Leśna 
16)

Karolina Jarosz z Kaliszkowic Kal. - 
CATERING p. Regina Niełacna (talon war-
tości 150zł, do odbioru w firmie, Zajączki 
5, t. 603 136 954)

Danuta Mazurkiewicz z Mikstatu
Małgorzata Chałupczyńska z Grusz-

kowa - SKLEP ODZIEŻOWY OUTLET BY 
ANA  (dla każdej z pań talon o warto-
ści 100zł, do odbioru w sklepie - galeria 
Borek)

Sabina Gruszczyńska z Ostrzeszowa
Małgorzata Kubiaczyk z Bobrownik - 

ZAJAZD SIODŁO (dla każdej z pań talon na 
konsumpcję o wartości 100zł, do odbioru 
w lokalu, Kobyla Góra, ul. Onufry 14)

Zdzisława Dziewięcka z Ostrze-
szowa - SKLEP ODZIEŻOWY SZYK 
(talon o wartości 200zł, do odbioru 
w sklepie, Ostrzeszów, ul. Strumy-
kowa 8) 

Anna Witoń z Doruchowa - eSMO-
KING WORLD.COM (nagroda niespo-
dzianka, do odbioru w firmie, Ostrze-
szów, al. Wojska Polskiego 68)

Wioletta Ilska z Ostrzeszowa - 
GOSPODARSTWO SADOWNICZE 
OWOCSOK (kosz jabłek + 3 soki 
naturalne, do odbioru w firmie, Ksią-
żenice, ul. Wiejska 29)

Zbigniew Jankowski z Ostrze-
szowa - POPRAWA (nagroda niespo-
dzianka, do odbioru w redakcji)

Emilia Baraniak z Torzeńca - TOL-
BUD (wiertarka Dewalt, do odbioru 
w firmie, Ostrzeszów, ul. Kościuszki 
33)

Andrzej Ślak z Zajączek - SALON 
MEBLOWY ANGELA (stolik nocny, do 

odbioru w salonie, Ostrzeszów, ul. Kali-
ska 12)

Teresa Piwoń z Ostrzeszowa
Maria Ślak z Ostrzeszowa - FIRMA 

BIRAS (dla każdej z pań przegląd reje-
stracyjny, szczegóły w firmie, Grabów, ul. 
Parkowa 1, tel. 62 730 53 23)

Agnieszka Sikora z Siedlikowa
Eugeniusz Gola ze Skarydzewa 

- SKLEP Z ARTYKUŁAMI BIUROWO-
SZKOLNYMI PRYMUS (dla każdego 
zestaw Parker, do odbioru w sklepie - 
galeria Borek)

Alojzy Mazurkiewicz z Ostrzeszowa - 
DEKORATORNIA (talon o wartości 200zł, 
odbiór w firmie, Ostrzeszów, ul. Grun-
waldzka 58)

Joanna Muszyńska z Biskupic Zab. - 
MEBLE ŁUKIANOWSCY (biurko kompute-
rowe - do odbioru w firmie, Ostrzeszów, 
ul. Kościuszki 44)

Gabriela Michałczyk z Ostrzeszowa
Dorota Garczarek z Ostrzeszowa - 

STUDIO URODY NOELLE (dla każdej z pań 
talon o wartości 60zł, do odbioru w salo-
nie, Ostrzeszów, ul. Targowa 9)

Urszula Szewczyk z Ostrzeszowa
Piotr Bukowski z Kaliszkowic Kal. - 

PIZZERIA TOSCANA (dla każdego talon na 
konsumpcję o wartości 100zł, do odbioru 
w redakcji)

Anna Szymczak z Ostrzeszowa
Bronisław Drogi z Ostrzeszowa -  

HANDEL DETALICZNO OBWOŹNY Arka-
diusz Suchanecki (dla każdego talon o 
wartości 100zł, do odbioru w sklepie, 
Ostrzeszów, ul. Kolejowa 24/1)

Ilona Winiarska z Ostrzeszowa - 
RESTAURACJA ZACISZE (talon na kon-
sumpcję o wartości 150zł, do odbioru w 
lokalu, Ostrzeszów, ul. Kąpielowa 5)

Krystyna Dembna z Ostrzeszowa - 
MODEST (urządzenie do czyszczenia 
okien firmy Karcher - nagroda do odbioru 
w firmie, Przedborów 31)

Anna Kubacka z Bobrownik
Waleria Potera z Ostrzeszowa
Bartosz Kalachurski z Ostrzeszowa - 

PIEKARNIA ALEKSANDRA (dla każdego 
talon wartości 70zł, odbiór w piekarni, 
Potaśnia 5a)

Jolanta Brylak z Parzynowa
Barbara Calik z Mikstatu
Dariusz Brodziak z Biskupic Zab. - 

LOKAL HULA-KULA (dla każdego talon 
na kręgle, do odbioru w lokalu - galeria 
Borek) 

Katarzyna Talaga ze Szklarki Przyg. 
- E-PROTOOLS (zestaw narzędzi firmy 
Wera, nagroda do odbioru w firmie, 
Ostrzeszów, ul. Składowa 2)

Maria Szmaj z Kani
Iwona Jankowska z Ostrzeszowa - 

BAJKOLAND (dla każdego talon o war-

tości 100zł na wstępy do sali zabaw, do 
odbioru w Bajkolandzie, Ostrzeszów, ul. 
Piastowska 3A)

Patrycja Wróbel z Biskupic Zab. 
- JERZY SUSARSKI (talon 200zł - do 
odbioru w firmie, Rogaszyce 133D)

Beata Kurzawa z Ostrzeszowa - STA-
BUD (impregnat do drewna - do odbioru 
w firmie, Olszyna 38)

Alicja Jaźwiec z Ostrzeszowa - KRA-
WIECTWO SUPEŁEK (talon o wartości 
200zł, do odbioru w sklepie, Ostrzeszów, 
ul. Łąkowa 6)

Kinga Osiecka z Pustkowia
Kinga Kozłowska z Rojowa
Aleksandra Gomółka z Olszyny
Mikołaj Zawadzki z Rogaszyc - SKLEP 

Z ZABAWKAMI (dla każdego talon war-
tości 50zł, do odbioru w sklepie, Ostrze-
szów, ul. Piekary 1)

Teresa Piekarska z Komorowa
Małgorzata Nowak z Ostrzeszowa
Rafał Gierlach z Ostrzeszowa
Dariusz Janasek z Komorowa - PIZZE-

RIA EM-JAR (dla każdego talon na kon-
sumpcję o wartości 50zł, do odbioru w 
pizzerii, Ostrzeszów, ul. Kwiatowa)

Bożena Kostecka z Kochłów - 
SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY 
JAGIENKA (bon towarowy o wartości 
200zł, do odbioru w sklepie, Ostrzeszów, 
ul. Grunwaldzka 16)

Bożena Górka z Kobylej Góry
Jan Sitek z Wrzos - KINOTEATR PIAST 

(dla każdego karnet do kina, odbiór w 
redakcji)

Iwona Płachta z Tokarzewa - ŚWIAT 
DYWANÓW (dywan, do odbioru w skle-
pie, Ostrzeszów, ul. Sienkiewicza 23)

Dorota Marczak z Rudniczyska - 
AUTO-CZĘŚCI MAZI (talon o wartości 
200zł, do odbioru w sklepie, Ostrzeszów, 
ul. Łąkowa 6)

Anna Kubowicz z Myślniewa
Konrad Nowak z Doruchowa - ANITA 

I ZENON STAMBUŁA (dla każdego talon 
o wartości 100zł, do odbioru w sklepie, 
Ostrzeszów, ul. Żeromskiego 7)

Dorota Kucharczyk z Pustkowia 
- MAYR (nagroda niespodzianka, do 
odbioru w firmie, Ostrzeszów, ul. Het-
mańska 1)

Anna Kędzierska z Biskupic Zab.- 
PONIKS (zestaw kosmetyków, do odbioru 
w redakcji)

Katarzyna Mądra z Parzynowa
Dariusz Guzenda z Niedźwiedzia - 

SKLEP Z BIELIZNĄ BIKINI (dla każdego 
talon o wartości 100zł, do odbioru w skle-
pie, Ostrzeszów, ul. Sienna 1)

Jolanta Janasek z Komorowa - BIUR 
PAP (długopis Parker + skórzana teczka - 
do odbioru w sklepie, Ostrzeszów, ul. gen. 

Sikorskiego 14)

Bartłomiej Zgadzaj z Ostrzeszowa 
- GALERIA ALKOHOLI (talon o warto-
ści 200zł, odbiór w sklepie, Ostrze-
szów, ul. Armii Krajowej 1)

Teresa Calińska z Siedlikowa 
- CZAS OSTRZESZOWSKI (robot 
kuchenny - do odbioru w redakcji)

Reklamy w „Czasie Ostrzeszow-
skim”, wartości 500zł każda, wylo-
sowały firmy: Supełek oraz Owoc-
sok (realizacja do końca sierpnia 
2015 roku).

Gratulujemy szczęśliwcom, a 
wszystkim dziękujemy za udział w 
zabawie i zapraszamy do kolejnych 
naszych konkursów. Szczególnie cie-
pło dziękujemy firmom, które ufun-
dowały nagrody.

Przypominamy, że aby odebrać 
nagrodę, trzeba mieć przy sobie 
dowód tożsamości. Nagrody można 
odbierać od 16 lutego do końca 
marca br.

red.

FIRMY CZYTELNIKOM CZASU OSTRZESZOWSKIEGO 
- NAGRODY ROZLOSOWANE

UWAGA - NAGRODY MOŻNA ODBIERAĆ OD PONIEDZIAŁKU - 16 LUTEGO BR.

Dokończenie ze str. 1.
„Swoje życie od zawsze wiązałam z modelingiem. Różni ludzie namawiali mnie 

do tego, aby pójść w tym kierunku, spróbować - mówi Sandra. - Rok temu prze-
oczyłam casting. 30 listopada 2014r. w hotelu „Borowianka” w Ostrowie odbył 
się kolejny. Postanowiłam, że wezmę w nim udział. Były to eliminacje do półfi-
nału. Najpierw wysłałam swoje zgłoszenie przez Internet - wypełniłam formu-
larz, dołączyłam do niego zdjęcia (twarzy i w stroju kąpielowym). Po jakimś cza-
sie zostałam zaproszona na casting. Każda z uczestniczek miała robione zdję-
cia, zwracano uwagę na to, jak chodzimy w szpilkach, czy w ogóle potrafimy. 
Potem odbyła się rozmowa wstępna - pytano nas m.in. o to dlaczego właśnie 
modeling. Musiałyśmy też zaprezentować się w stroju kąpielowym. Jeszcze tego 
samego dnia ogłoszono werdykt, ucieszyłam się, bo dostałam trzy razy „tak” i 
przeszłam dalej. W sumie do półfinału, jaki odbędzie się 27 lutego w klubie Pacha 
w Poznaniu, zakwalifikowało się 27 kandydatek. Tam widownia będzie głoso-
wać na miss tego klubu. Osoba, która uzyska najwięcej głosów, oprócz tego, że 
otrzyma szarfę, diadem i zostanie MISS KLUBU, otrzyma też tzw. „dziką kartę” do 

finału. Pozostałe dziewczyny (16) wybierze jury. Internauci również zdecydują o 
tym, kogo chcą oglądać w finale. Na stronie www.naszemiasto.pl będzie można 
oddawać głosy na swoją faworytkę. Finał zaplanowano na 25 kwietnia”. 

Dodatkową pasją Sandry jest architektura i dekoracja wnętrz. W przyszłości 
chciałaby studiować prawo. Jak sama przyznaje, modeling to po prostu jej hobby.

- Przez dwa lata współpracowałam z firmą modelingową ATV Galeria Twa-
rzy. Nie żałuję, była to bardzo fajna przygoda. Dużo się nauczyłam. Zapraszano 
mnie na sesje zdjęciowe do Łodzi i Jastrzębiej Góry. Wzięłam udział w castingu 
do reklamy rutinoscorbinu w Warszawie. Moja współpraca zaczęła się od tego, 
że wygrałam konkurs ogólnokrajowy, nagrodą było właśnie podpisanie umowy 
z firmą. 

Zapytaliśmy Sandrę o to, co robić by zostać miss?
- Uważam, że miss to kobieta, która jest także piękna w środku. Nie liczy się 

tylko wygląd, bo on przemija. Osoba, która myśli o tym, żeby w ogóle startować, 
musi mieć również dobre wnętrze - odpowiada nastolatka.

Sandro, nie pozostaje nam nic innego, jak życzyć Ci sukcesu. Trzymamy kciuki, 
abyś przeszła do finału! Liczymy na to, że cały powiat będzie na Ciebie głosował.

A. Ławicka

SANDRA CIEŚLAK PÓŁFINALISTKĄ MISS NASTOLATEK

Poznali się w Doruchowie, skąd pochodzi pani 
Irena. 

- Mąż z grupką kolegów przyjechał na zabawę. 
Poprosił mnie do tańca i już wtedy między nami coś 
zaiskrzyło - opowiada pani 
Gałan. 

- Była to taka 
kobieta, że wszyscy 
mężczyźni się za nią 
oglądali. Zresztą do 
teraz jest piękna - 
wtrąca pan Stefan. 

Dwa lata od 
pierwszego spo-
tkania pobrali się. 
Dziś mają trójkę 
dzieci - Aleksandrę, Ire-
neusza i Łukasza, oraz 
dwóch kochanych wnuków 
- Jakuba i Szymona. 

We wrześniu państwo Gała-
nowie obchodzić będą 40. rocznicę 
ślubu; trzy lata temu podczas wesela ich 
córki, usłyszeli przepiękne słowa, jakie wypo-
wiedział ich syn Łukasz do swojej siostry. 

„Olu, jeśli kiedykolwiek zabraknie ci cierpliwo-
ści do męża, przyjrzyj się uważnie naszym rodzi-
com. Oczywiście nie ustają oni w prawieniu sobie 
uszczypliwości, ale robią to tak, jakby tworzyli sce-
nariusz romansu. Nie spotkałem pary, która kocha-
łaby się bardziej. Czy dzieje się dobrze, czy źle - zro-
biliby dla siebie wszystko. Ktoś zapytał, dlaczego 
dziś jest tyle rozwodów. Odpowiedź brzmi: daw-
niej rzeczy się naprawiało, dziś się wyrzuca. Takiej 
miłości po roku, dwudziestu i trzydziestu siedmiu 
latach życzyłbym sobie, a dziś przede wszystkim 
tobie, kochana siostro”. 

- Jako małżeństwo startowaliśmy od zera. Przez 
rok mieszkaliśmy w Doruchowie. Później prze-
prowadziliśmy się na ul. Daszyńskiego do Ostrze-
szowa, gdzie wynajmowaliśmy mieszkanie. Mieli-
śmy tam małe nieszczęście - pożar, dlatego potem 
zamieszkaliśmy w blokach. Po sześciu latach 

wybudowaliśmy dom, wszystko własnymi rękami, 
nawet pustaki były przez nas robione. Nasze życie 
nie zawsze było usłane różami. Najpierw zachoro-
wał mąż, później ja, na szczęście wszystko dobrze 

się skończyło - mówi pani 
Irena.

Jak para wypo-
wiada się na swój 
temat?

- Irenka jest 
wspaniałą żoną 
i matką. Tylko 
ma jedną wadę. 
Najpierw dba 

o wszystkich 
innych, a dopiero na 

końcu myśli o sobie - 
mówi pan Stefan. 
- Dewizą życiową jest 

to, że cokolwiek się da, to 
wraca dziesięciokrotnie - ripo-

stuje żona. - Mąż to taka złota rączka, 
ma niebanalne poczucie humoru. Nigdy 

nie mieliśmy tzw. „cichych dni”. Nie wyobra-
żam sobie tego. Bardzo cenię sobie stół, wspólne 

posiłki. To jest naprawdę ważne - dodaje. - Gdy pra-
cujemy, to pracujemy razem, gdy wyjeżdżamy, to 
też zawsze razem - odpowiadają zgodnie. 

Jaka jest recepta na szczęśliwy związek?
- Nie ma uniwersalnej recepty na szczęście we 

dwoje. Najważniejszą rzeczą jest umieć wybaczać, 
liczy się wzajemny szacunek i partnerstwo. Dobrze, 
gdy ma się oparcie w rodzinie oraz grono oddanych 
przyjaciół, na których zawsze można liczyć. Fun-
damenty pod własną rodzinę wynosi się z domu 
rodzinnego. Każdy jest indywidualistą, a żeby to 
zgrać, czasami trzeba się napracować. Nie jest 
sztuką wyjść za mąż i założyć rodzinę, sztuką jest 
tę rodzinę utrzymać - i to jest wysiłek, który musi 
podjąć jedna i druga strona - mówią jednym głosem 
szczęśliwi małżonkowie.

A. Ławicka

Irena i Stefan Gałanowie
NIE JEST SZTUKĄ ZAŁOŻYĆ RODZINĘ, 
SZTUKĄ JEST TĘ RODZINĘ UTRZYMAĆ

W szkole widy-
wali się często, 
ale poznali się i 
zaczęli rozmawiać 
dopiero na por-
talu społeczno-
ściowym. Danie-
lowi spodobała 
się koleżanka i 
w końcu odwa-
żył się zaprosić ją 
na randkę. Emanu-
ela zaprosiny przy-
jęła i, choć znają się 
bliżej dopiero trzy mie-
siące, bardzo lubią spędzać 
ze sobą czas

Emanuela: Daniel jest 
miły, ma poczucie humoru, jest 
uprzejmy, opiekuńczy, po prostu 

kochany.
Daniel: Emanuela jest 
piękna, ma najładniejszy 

uśmiech, jaki widzia-
łem, jest delikatna, 
troskliwa, wrażliwa.

Oboje uwa-
żają, że prawdziwy 
związek powi-
nien się opierać na 
takich wartościach 

jak, miłość, zaufa-
nie, wzajemny sza-

cunek, szczerość... i 
życzą wszystkim czytel-

nikom „Czasu Ostrzeszow-
skiego” właśnie takiej, opartej na 

najważniejszych wartościach, wza-
jemnej miłości.

Emanuela i Daniel
NIECH KAŻDY ZNAJDZIE SWOJĄ MIŁOŚĆ

SANDRA CIEŚLAK PÓŁFINALISTKĄ MISS NASTOLATEK

ZIOŁA NA MIŁOŚĆ?
Jak zyskać wzajemność ukochanej 

osoby? Czy jest lekarstwo na miłość? Takie 
pytania zadają sobie ludzie od początku świata. 
Rozsądek mówi, że tego typu leków nie ma, ale 
miłość rzadko łączy się z rozsądkiem.  

Od dawien dawna znane są rośliny i zioła, 
którym przypisuje się właściwości magiczne, 
„uczuciotwórcze” lub wspomagające miłość, 
czyli afrodyzjaki.  Choć traktujemy je cza-
sami z przymrużeniem oka, niektóre 
naprawdę pomagają. 

Zbliżają się walentynki - to dobra 
okazja, by porozmawiać o dobro-
czynnych ziołach „na miłość” z 
kimś, kto wie na ten temat dużo. 
Taką osobą jest  pasjonatka i znaw-
czyni ziół - Asia Pawlak.

„Miłość możemy wspomóc w 
trójnasób - poprzez olejki, które 
wpływają na nasz nastrój, 
poprzez zioła w formie herba-
tek oraz poprzez różnorodne 
przyprawy.

Na początek polecam 
olejki, na odstresowanie, 
najlepszy jest olejek lawen-
dowy, lecz typowym 
afrodyzjakiem jest 
olejek cynamo-
nowy. Oprócz 
tego warto 
wspomnieć o 
olejkach: san-
dałowym, róża-
nym bądź rozmary-
nowym, które także 
wprawią nas we wspa-
niały nastrój.

Druga z możliwości to zioła. 
Herbatka z odpowiednich ziół 
może świetnie wpłynąć na 
nasz nastrój, ale są też takie 

specyfiki, które u panów pod-
noszą poziom testosteronu. Takim 

ziołem na niedomagania jest maca, jest to 
typowo wzmacniające zioło, stymuluje także 
wydzielanie testosteronu. 

Bardzo poszukiwanym ziołem jest „zioło 
Damiana”, czyli testosteron w czystej postaci 
- niedostępne jednak u nas. 

Przy przemęczeniach pomoże znana 
kozieradka; typowym aktywizatorem 
jest też żeń-szeń. Jest jeszcze lawenda i 
melisa, które doskonale odstresowują. 

Największy potencjał kryje się jednak 
w przyprawach - tutaj można zaszaleć, 
w końcu powiedzenie „przez żołądek do 
serca” powstało nie bez przyczyny. Za 

afrodyzjaki uznajemy kozieradkę, 
imbir, kardamon, koper wło-

ski, lubczyk, nawet zwykły 
seler, rozmaryn czy kakao. 
W większości są to niby 
znane nam produkty, nie 
wiemy jednak, że to takie 
skarby.”

Walentynki tuż, tuż... 
Romantyczna kola-
cja przy świecach, do 
tego seans aromatera-
pii, ziołowa herbatka, 
dobra potrawa, przypra-
wiona lubczykiem, kar-
damonem lub rozmary-

nem, mogą rozpalić serca 
nowicjuszy oraz skutecznie 
„odświeżyć” starą miłość. 

A. Pisula

FERIE ZIMOWE 2015
Z OSiR-em

PLAN IMPREZ ORGANIZOWANYCH
PRZEZ OSiR OSTRZESZÓW NA LUTY 2015 r.

NAZWA IMPREZY KOSZT MIEJSCE DATA

Kulig połączony 
z grochówką

Bezpłatnie
własne sanie 

Teren OSiRu 18.02.2015
w godz.11-12.30

Wyjazd na narty 49,00 zł Czarna Góra
(Stronie Śląskie)

21.02.2015

Wyjazd na 
lodowisko

19,00 zł Kalisz 24.02.2015
w godz.10-13.30

Kulig połączony 
z ogniskiem i 

kiełbaską

5,00 zł
własne sanie

Teren OSiRu i
okolice Bałczyny

27.02.2015
w godz. 11-13

Zgłoszenia na każdą z imprez przyjmowane są
pod nr tel. 728-454-709

lub pod adresem osirostrzeszow@wp.pl na dwa dni przed imprezą.
Wszystkich chętnych serdecznie zapraszamy!

KAMIL WAWRZYNIAK I JEGO KAMIL WAWRZYNIAK I JEGO 
PRZYGODA Z PRZYGODA Z YOU CAN DANCEYOU CAN DANCE


